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CENY OGŁOSZEŃ:
Za wiersz milimetrowy przed tekstem 

aa i-ej stronie 12 groszy polskich, na 
111-ej 8 groszy, na IV, V, Vl-eJ S gro­
szy. Drobne ogłoszenia po 3—4 gro­
szy za wyraz. Najmniej 40 groszy. 
Tłustym drukiem podwójnie. Zagra­
niczne 100 proc, drożej.

Ceny ogłoszeń pedane w złotych 
polskich będą obliczane podług kursu 
złotego franka, płatne w markach pol­
skich po kursie z dnia poprzedzają­
cego zapłatę. _

W numerach świątecznych i nie­
dzielnych ceny o £5 proc, droższe.

Za terminowy druk ogłoszeń admi­
nistracją nie odpowiada.

Każda nowa pouwyżka obowiązuje 
już wszystkie przyjęte ogłoszenia do 
zmiany cen bez uprzedniego zawia­
domienia. ...

TwntiurriiWiriFiiiiiiriiirrt r"nn wra-r -nr
REDAKCJA: PiłsudA.ego 4, Telefon 64. 

OUdDUWItb. ADMINISTRACJA: DebTńska 1, Tel. 73.

li K
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Adres dla listów i depesz: 
„ISKRA*. Sosnowiec.

Kofitó czekowe P. K. O. Nr. 615S-

Prenumerata wynosi:

Z odnoszeniem miesięcznie:
mk, 4.300.000

W Zagłębiu po za Sosttowcem, Bę­
dzinem i Dąbrowa: mk. 4.300.000,

Z przesyłką pocztową: ~ - 
mk 4.500.000 miesięcznie.

Zagranicą mu, 7.000.000,

iJ
Dąbrową, MbW 8. IBI. 7J. ss Katowice, tow i

FRANCISZEK STRAZECKJ
mistrz cechu piekarzy, opatrzony św. sakramentami po długich i cięzaica cierpieniach zasnął 

w Bogu dnia 26 lutego 1924 r. przeżywszy lat 54.
Wyprowadzenie zwłok z domj żałoby, przy ul. Miiuwsdej nr. 59 do kościoła parafialnego 

w Cretadzi nastapi w piątek dnia 29 b.m. o godz. 3-e| i pół po południu, a następnie na cmentarz 
Czelauzki. Na smutne te obrzędy zapraszają krewnych, przyjaciół i znajomych pozostali w głe 
bokim smutku ŻONA, CÓRKI i SYNOWIE.
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PODZIĘKO WANIF.

. Wszystkim, itóny w jakikolwiekbądź sposób przyczynili się K| 
do oddania p. sługi i złożenia zw/ok na miejsce wiecznego spoczyn- 8SS 
ku najukochańszej córce i siostrze

ś. p. Eugenji Zarychciance 
z głębi zbola.ego serca składają staropolskie .Bóg zaołsć* 
1222 MMitn Zirycitiili i fclitiL ■

linihmtt 

(Krowiankę)
poleca apteka W. WasMewskl, So­

snowiec ul. Modrzejowska 14. 
1181-1

9

1(11811“ Staraniem Za'tądu Tow. „Lutnia* w dniu l marca r. b. a 
,tUI0IR odbędzie się w lokalu Towarzystwa, ul. Warszawska 5 w 

Wieczornica—Koncert g 
z bardzo urozmaiconym programem. $

W koncercie biorą udział chóry Towarzystwa $ 
— — — oraz występy solowe. — — — jń

Weiście za zaoroszenlami.
Początek koncertu o godz. 9-ej w. Od godz. II-ej tańce.

1213

I
U< P. Adamowi Kaweckiemu, felezerowi kolejowemu 

w Dąbrowie, za troskliwą i pełną poświęcenia opiekę w cza­
sie choroby synka naszego, składają najserdeczniejsze po­
dziękowanie

ROktANOSJWO BEDNARSCY

3 HI HUJ 1
Sosnowiec, 28 lutego.

Kontrast polskiej tradycyj­
nej szlachetności politycznej 
1 współczesnej rzeczy wisto­
wi—ujawnił się w całe| peł- 
ni w naszych dotychczaso­
wych stosunkach z Gdań­
skiem.

Dobre chęci współżycia, 
‘^godzenie przeciwieństw, 
pukanie linji wspólnej tra- 

ycJi gospodarczej, które sta-

steśmy na łaskę i niełaskę 
robotników gdańskich, któ­
rzy raz już, gdy bolszewicy 
byli pod Warszawą, odmó­
wili wyładowania amunicji 
dla Polski.

Gdańsk się tuczy na Pol­
sce, pobieraiąc większe o- 
płaty portowe, niż wszystkie 
inne porty na Bałtyku, ro­
zwija dzięki unji celnej i 
swemu położeniu geograficz­
nemu wielki przemysł opar­
ty na zbycie do Polski; a 
my zamiast prowadzenia sze­
rokiej polityki międzynaro­
dowej, pełnimy rolę żebra­
ków w sprawie gdańskiej u 
ligi narodów, w dodatku na­
rażając się na ciągłe prze­
grane.

Gdańsk musi się przeko­
nać w dotkliwy sposób, że 
nie w Berlinie, lecz w War­
szawie leży jego przyszłość, 
muszą go do tego zmusić 
warunki gospodarcze. Trze­
ba Gdańskowi pokazać, że 
bardziej Gdańskowi potrze­
bna Polska, mźli Gdańsk— 
Polsce.

Musimy uwolnić się od 
gdańskiego monopolu na Pol­
skę — me potrzeba prosić . 
Gdańska i ligi narodów o 
łasicę, a trzeba, jeśli nie moż­
na inaczej, znaleźć inną dro-

gę handlu z pominięciem 
Gdańska.

Jest Szczecin, jest Króle 
wiec, zapewne w niedługim 
czasie otworzy nam się Kłaj­
peda — wystarczy drogą od­
powiedniej polityki taryfo 
wej i wywozowej obciążyć 
częściowo Gdańsk, a „wol 
ne miasto" zacznie szukać 
zgody z Polską, bo bez Pol 
ski skazane jest na zagładę

Budowa portu w Gdyni 
która miejmy nadzieję, roz 
winie się szybko, jest palą 
cą koniecznością i odegra 
znaczną rolę w stosunkach 
w Gdańskiem.

Grzechem narodowym bę­
dzie prowadzenie interesów 
w Gdańsku z firmami nie 
polskiemi, a obowiązkiem 
narodowym popieranie por­
tu w Gdyni, Który nie za 
stąpi Gdańska, ale posia 
dać będzie poważne znaczę 
nie ekonomiczne i politycz 
ne. Mamy także możność 
zbudowania portu w Tęze 
wie.

Realizacja tej metody twar 
dej ręki, zależyć będzie w 

. decyduiącemstooniu od czuj­
ności społeczeństwa i poli­
tycznego stanowiska sfer go 
spodarczych.

| tyki Berlina, a nawet stan 
posiadania mniejszości poi- 

i skiej zmienił się na gorsze 
l -—pod względem stanu praw • 
i nego rzecz przedstawia się 
i nie lepiej.

Wysoki komisarz ligi na-. 
I rodów, który decyduje o 
I kwestiach spornych, jest dla 
i nas s<rajnte nieprzychylny i 

prowadzi w Gdańsku poli- 
i tykę angielsk ą, krzyżuiącą się 

tam z ptywami francuskimi, 
a prasa londyńska wprost 
nazywa Gdańsk — Gibralta­
rem na Bałtyku.

Nie lepiej dzieje się z ra­
dą portu, w której nasze 
wpływy są zupełnie sparali­
żowane. Widzimy to na 
przykładzie policji portowej 
i straży celnei.

Policja portowa, podlega­
jąca radzie portu, rekrutuje 
się wyłącznie z gdańszczan, 
stanowi ukryte kadry gdań- 

nej gwaranci! becpiecżeń- , 
Stwa dla polskiego Stanu po- bność przekonać się z rozprawy 
siadana. .... ...

Celnicy są to także gdań­
szczanie — a Polska ma tyl­
ko 4 rewizorów, pozbawio­
nych prawa jak ejkolwiek e- 
gzekLtywy. — Nie potrzeba 
tu podkicślać, jakie to daje 
pele do nadużyć, a w do­
datku jeszcze unia celna, 
którą z Gdańskiem zawarli­
śmy, Określa podział ceł w 
stosunku 1:6 na głowę po­
laka i gdańszczanina!

Na wypadek jakiegokol­
wiek konfliktu skatzŚni je-

I

nowito przewodnią naszej 
polityki w stosunku do Gdań­
ska—obleczone w szatę mi- 
mozowatej szlachetności, ro­
zbijały się w puch przez o- 
statnie lata o twardy pu­
klerz pangermanizmu gdań­
skiego.

Zamiast dobrej woli o- 
statme wybory do senatu 
wykazały pełny tryumf poli-

Profanacja godeł państwowych
Czego to nasi najserdeczniej­

si nie wymyślą i jakie pomysły 
_______ BUU1. SMxm- nie Pochodzą im do głowy w 
staego senatu i nieda;eżad- “i0. snrofłoowaoia nas.ycb u- 
—: _._______________ * - czuć religiinych. patriotycznych

i narodowych, miebśmy spośo- 

sądowej, która odbyła się w są­
dzie okręgowym w Radomiu.

W sklepie galanteryjnym G. Ro- 
senblum, Lubelska 23 w Rado­
miu, w oknie wysrawowym umie­
szczane bvły bardzo ładne baty­
stowe, przybierane gipiurami dam­
skie haleczki, lecz, źe nasza po- 
iicja chwilami bywa niedyskretna,- 
więc i w tym wypadku, ponie­
waż owe gipiury wyobrażaty na­
sze god:o państwowe i były po- 
wszywane w najbardziej nie­
przyzwoitych nrejscach, zainte­
resowana się tem, sporządzała 
protokuł i wraz z rzeeżowemi 
dowodami skierowała sprawę do 
sądu pokoju w Radomiu.'

Ze śledztwa okazało się, te 
wykonawcą tego rodzaju oomy 
słu, był nlejad Eliasz Kahau 
(Nalewki 23 w Warszawie), któ­
ry również został pociągnięty do 
odpowiedzialności, lak sąd po­
koju zapatrywał się na tego ro­
dzaju przewinienie, najlepszym 
dowodem siuzyć może wyro* 
tegoż sądu, wydany w dniu 13 
listopada ub. r, mocą którego 
Eliasz Kahan skazany został ua 
zaoiaceoie grzywny w su .me 1 
miliona marek, a Oitla Roseu- 
blum uniewinniona.

Lecz urząd prokuratorski nie 
zgodzu się z wyrokiem sądu po­
koju i skierował sprawę do są­
du okręgowego.

Obronę pro adził adw. przys. 
Wasilewski, podczas której z ca 
łem zaparciem się siebie dowo­
dził, że to jest „orzeł pruski1* (!) 

. a me polski i żądał ■
n’a Kaftana,
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Mv zaś ze swej strony zwró- 
■ ‘niv uwagę, ie rozróżniać pol- 
. k ego orla od pruskiego może 
t n-o ten. kto ma o tem większe 
i ' ę"ie ocót zaś nie zastanawta 

e nad takieml szczegółami- Wy- 
i ^rczy, gdy widzi orzełka, tem- 
i '.rdziei, że przewodnia myśl E. 
K?h?na bv’a ta sama.

Dz'wna iednakźe rzecz, źe ży- 
' ' w nadzwyczaj drastycznych 

skrawach, nie zwracaią się do 
H tatów źvdów, lecz szukają 

właśnie polaków, którzy dla kil- 
• u c»v kilkunastu marek poświę­
cała swoje uczucia obywatelskie, 

•patriotyczno i rełigline i tym spo- 
subem podkopują w oczach ca- 
ego świata wartość moralną ca­
li go społeczeństwa polskiego.

Sad po zoadaniu wszelkich 
' konczność za i przeciw wydat 
iyroK. sirazutący fabrykanta o- 
Mith halek z orzełkami na za- 
;.'.icenie 2oo zip. grzywny, z za- 

iana w ranę niewypłacalności 
i: ni esąc aresztu i 3o zip. oołat 
aduwych.’ a . Gitle Rosenblum, 

i iko winną rozpowszechniania 
1 aiek na zapłacenie 5o zip. grzy- 

-•■ny, z zamianą w razie niewy- 
o icalności na tydzień aresztu i 
7 i pól z o. opłat, sadowych.

1 arii o«rdzo względny wyrok 
z ipdii- zawdzięczając zasadmcze- 
ii.u huiuanitżruemu stanow.szu 
sadów polskich.

Gdyby‘tasa sprawa, była roz- 
pati,waiią za czasów carskich, 
io uąpewno skończyłaby się po 
Kilkumiesięcznym więzieniu pre- 
„n.cyjiHm, wywiezieniem E. Ka­
lana i G. Rosenblum na sta’e 
poni.eszsaule w sąsiedztwo bia- 
l;ct) niedźwiedzi.

Dlatego zapewne żydzi narze­
kają na ucisk i prześladowanie 
•ih w Folsce.

Wieści ważna.
— Prezes rady ministrów otrzy- 

nnl ze Zbąszyn a nastęouiącą de­
peszę od p. Alotrta Thomasa:

„W chwili opuszczenia granic 
Polski chciałbym podziękować 
raz jeszcze pańskiemu rządowi za 
tak serdeczne zaproszenie muie. 
M ęozyiiarudowe oiuropracy spot­
ka.o się ze skuteczną współpra­
cą i cenuem poparciem morał- 
nem i dopomoże panu ze wszyst­
kich sii w tem, aby zachować 
ustalone, prawodawstwo pracy. 
Życzę panu zupełuego powodze­

nia w wysiłkach, zmierzających do 
uzdrowienia skarbu.

(—) A. Thomas-.

— P. Simon, kierownik mini­
sterjum pracy, otrzymał ze Zbą­
szynia następującą depeszę od 
p. Thomasa:

Przed opuszczeniem granic Pol­
ski chcę panu raz jeszcze podzię­
kować za okazaną mi życzliwość 
i chętną pomoc dla międzynaro­
dowego biura pracy i jej dyre­
ktora. Mogę sobie powinszować 
wspaniałych wyników, osiągnię­
tych dzięki pańskiej współpracy 
i na przyszłość pragnę jeszcze 
dalszego rozw ju stosunków, mo­
gących ułatwić uzgodnienie po­
czynań skutecznych zarówno ze 
strony Polski, jak i międzynaro­
dowego biura pracy.

(—) Albert Thomas.
— Od kilku dni bawi na te­

renie wileńszczyzny prezes gdań­
skiej rady portu p. de Regmer. 
Przebywa on tu orywatnie, a ce­
lem jego pooyiu jest poznanie 
kresów polskich. W piątek bawił 
p. de Regmer w powiecie dani- 
iowtczowskim u pp. Przeździec- 
kich na polowaniu, a w soDutę 
jako gość prezesa dyrekcji kole­
jowej p. Landsoerga zwiedzał 
ognisko kolejowe.

— Russpress donosi z Mo­
skwy: W końcu lutego w Tytu­
sie rozpocznie się w sądzie naj­
wyższym proces katolikusa, pa- 
trjarchy Gruzji, arcybiskupa Am­
brożego i kilku innych Wyższych 
duchownych, cziouków rady naj­
wyższej kościoła truz-ńskiego. 
Są om wszyscy oskarżeni u zwró­
cenie się do koi>f<rencji genueń- 
SKiei z odezwą, żądającą pomo­
cy dia Uiuzji, pozbawionej wol­
ności przez bolszewików. Nie- 
kurzv z duchownych są również 
osicariem o umycie narodowych 
pamiątek i kosztowności, prze­
chowywanych w najstarszych 
świątyniach giuzińsklch — kate­
drach sjońsmej i mechetskiej.

— Według pism litewskich 
konferencja państw oaityckich w 
Kowme odbędzie się pomiędzy 
10 a 15 marca, ponieważ estoń­
ski minister spraw zagranicznych 
nie będzie mógł wcześniej przy­
być do Kowna.

— Na wczorajszem posadzeniu 
sejmu zakończono wreszcie roz­
wlekłą dyskusję nad protestem 
Ustawy o ochronie łokatorow. W< 
ten sposób zakończyła izba dru­
gie czytanie projektu ustawy, a 
na dzisttjszem posiedzeniu przy­

stąpi do głosowania nad całym 
projektem ustawy. Do projektu 
zgłoszono niezwykłą liczbę po­
prawek, tak, źe głosowanie zaj­
mie prawdopodobnie całe jedno 
albo nawet dwa posiedzenia, 
tembardziej, że przy sztregu po­
prawek zarządzone zostanie nie­
wątpliwie głosowanie imienne.

Sytuacja nolltłcnn w Rosji 
sowieciciei.

Na podstawie sprawozdań 
władz miejscowych, składanych 
władzom centralnym, ogólna sy­
tuacja polityczna w Rosji przed­
stawia się, jak następuje:

Wojna cywilna przeciwko wła­
dzy sowieckiej prowadzona jest 
przez ludność w znacznych roz­
miarach w obecnej chwili tylko 
na Dalekim Wschodzie, Turkie­
stanie w okręgach dońskim i 
kubańskim. Ruch partyzancki na 
Białorusi i w okręgu uralskim 
posada czysto mieiscowy cha­
rakter. Na ukra:nie bolszewikom 
stopniowo udało się zlikwido­
wać polityczny ruch powstańczy, 
a walki z oddziałami bandyckie- 
mi prowadzone są z pewnem po­
wodzeniem przez miejscowe czre- 
zwyczaiki i oddz<ałv woiskowe. 
Wystąpienie powstańcze pod 
wodzą esauły Mańkowskiego na 
Dalekim Wschodzie dotychczas 
nie jest zlikwidowane przez bol­
szewików, którzy niezbyt dowie­
rzają swei p ątej armji, znajdu­
jącej się w tyin rejonie i dlatego 
ściągaią w kierunku Błagowie- 
szczińska nowe oddziały. Sam 
Mańkowski nie próbuje również 
przejść poza granice rejonu, za­
jętego pierwotnie, o średnicy 
mniej więcej 7o wiorst na pół- 
noco- wschód od Błagowiesz- 
czeńs<a i taktyka ta wywołuje 
wsrod bolszewików poważne o- 
bawy.

W północnej Bucharze wojska 
sowieckie z powodzeniem wal­
czą z powstańcami. O losach 
Cnwy niema wiadomości od cza­
su zaięcia tego miasta przez 
Dżunai achana.

Na Białorusi władze sowieckie 
są teroryzowane przez nieuchwy­
tne oddziały powstańcze Menl- 
cza i Rabcewicza. W okolicach, 
gdzie przebywały oddziały Me- 
mcza, władze sov. wzięły za­
kładników z pośród zamożnych 
wioścjan i duchowieństwa, gro­
żąc im rozstrzelaniem, w razie 
dalszych wy rtąpień pows ańców. 
Aienicz wydal w odpowiedzi o- 
dezwę, obiecując powiesić 10 ko­

munistów za każdego rozstrzela­
nego zakładnika. Na Białorusi 
prowadzona jest agitacja pod 
hasłem tworzenia oddziałów sa­
moobrony włoścjańskiei przeciw­
ko bolszewikom. Podobna agi­
tacja prowadzona jest rówuież

Rio ma wh jiiH nfeolBi?
Minister kolei żelaznych wydał 

rozporządzenie, na mocy którego 
została uregulowana sprawa ko­
rzystania z tak zwanych salonek, 
rezerwowanych przedziałów itd.

Otóż prawo do używania wa­
gonów salonowych mają: prezes 
rady ministrów, członkowie gabi­
netu, prezes najwyższej izby 
kontroli państwa, 
sejmu i senatu, kardynałowie, 
marszałek sejmu śląskiego, misje 
zagraniczne i członkowie korpusu 
dyplomatycznego na każdorazo­
wy wniosek ministra spraw za­
granicznych. *

Wszyscy, korzystający z wa­
gonów salonowych muszą za nie 
płacić: za wagon dwu lub trzy- 
osiowy —6 biletów pierwszej kla­
sy, za trzy lub więcej osiowy — 
9 biletów 1 klasy, przyczem przy­
sługuj 50 proc, zniżki.

Prawo rezerwowania przedzia­
łów l klasy przysługuje następu­
jącym osobom urzędowym: czyn­

marszałkowie ij, Przedziały

Zi stoi, srątth niilmuń.
Warszawa, 26 lutego.

Odbyło się posiedzenie głó­
wnego zarządu stów urzędników 
państowvch w którem wzięli ró­
wnież udział zaproszeni członko­
wie głównego zarządu strwarzy- 
szenia urzędników skarbowych. 
Z poza Warszawy byli obecni 
przedstawiciele Poznania, Wilna, 
tuczą i Kie.a Postanowiono u- 
czynić przedmiotem specjalnych 
zabiegów sprawę ostatecznego 
ustalenia podstaw organizacji u- 
rzędów. unormowania bytu urzę­
dników, zwłaszcza w wojewó­
dztwach wschodnich; rozwinąć 
akcię samopomocy uraz nawią­
zać kontakt z innem1 organizacja­
mi kultutalnemi, zawodoweint i 
współdztelczemi pracowników 
państwowych. Wypowiedziano się 
za jaknajściślejszym kontaktem w 

na Uralu 1 w okręgach kozac, 
kich, co świaiczy o jej piano* 
wości 1 kierowaniu jej przez je­
dno źródło. Oddziały powstań­
cze kozaków dońskich i kubin- 
skich wysuwają hasta monar- 
chiczoe i narodowe.

nym podsekretarzom stanu, sze­
fowi sztabu.generalnego, inspe­
ktorom armii, pierwszemu pre­
zesowi sądu najwyższego i pierw­
szemu prezesowi trybunału admi­
nistracyjnego, biskupom w obrę­
bie ich diecezji, dowódcom o. k. 
na terenie ich okręgu, oraz wo­
jewodom w ich województwach.

wo.no rezerwować 
jedynie w tym wypadzu, gdy nie 
ucierpią na tem zwykli podróżni. 

Wreszcie rozporządzenie r-gu- 
luje okresy, w których przedzia­
łów rezerwować me należy, a 
mianowcie w czasie świąiecz-, 
nym i w czasie wzmożonego ru­
chu podróżnych, udających się 
ao uzdrowisz.

Na zakończenie w rozporzą-j 
dżemu znajduie się przypom Henie 
•dla urzędników administracji-ko­
lejowej co do zajmowania przez 
nich oddzielnych przedziałów lub 
salonek.

sprawach zawodowych z organi­
zacjami zawodowemi pracowni­
ków państwowych, jednak prze­
ciwko powołaniu w najbliższym 
czasie stałej, opartej na statucią 
komisji porozumiewawczei sto­
warzyszenia pracownnców pań­
stwowych lub publ'cznvch.

W celu oddziaływania na opi­
nię publiczną powołano referat 
prasowy.

Postanowiono wejść w bliższą 
styczność z .Gazetą Admin.stra- 
cji I Policji Państwowej" oraz 
dążvć do wznowienia biuletynu 
stowarzyszenia i w dalszym cią­
gu do powołania własnego orga­
nu zawodowego.

Przyjęto do wiadomości uchwa­
łę ziazdu urzędników skarbowych 
województwa śląskiego z 17 bie­
żącego miesiąca.

Uchwalono poprzeć towarzy­
stwo pomocy naukowej im. Mia-
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— I owszem, zaraz będzie 
.gotują 'lam są ręczniki.

Podczas tedy, gdy Fernandez 
! lacuwai w kamer-obskurze, Car- 
lesiune zaiął się swobodnie toa- 
iv,ą vV worku miał spodnie, źa- 
Kot. jedwabne pończochy i zwi- 
U ęty kapelusz panama. PrzCZOr- 
ny Ashutor dał mu flaszeczkę, 
z Kiuiej uosć oyło paię aiupel 
w, u^ić uo ciepiej wody, żeby 
zmyć wszelki ślad farby z twa- 
I zy i rąk.

Gdy Fernandez wrócił z pły­
ta m , anglik siedział swobodnie 
na kiześle i palu cygaro. W ko­
szuli Koluru kremowego, w bia- 
iych jak śnieg spodniach, wyglą- 
uał niezmiernie świeżo. Czerwo­
ny krawat z indyjskiego niusłinu, 
od góry spięty złotym pierście- 
n em, nadawał mu nawet pozór 
elegancji.

Larlestone obejrzał płyty o- 
kiem znawcy, gdyż sam był do­

świadczonym amatorem-fotogra- 
tem. irzy zniszczył, a trzymając 
czwartą, rzeki:

— Z tego b'orę tuzin odbi­
tek. Na kiedy mogą być goto­
we?

— Za trzy dni, proszę pa­
na.

— Co ty gadasz! la jutro rano 
o 8 mm. 15 oojezozam koleją 
na póinoc! — A.-huior, w inte­
resie przyjaciela, przestud.o wał 
plan jazdy koieł egipskich i dal 
mu wykaz pociągów. — Płyty 
możesz jeszcze uziś popoiuuutu 
wysuszyć i zdjąć odbitki, a zra- 
na, jeśli trochę wcześniej wsta­
niesz, wyauuczyć. ZAlejin lyikO 
tuziu i nie bój się, będą doore. 
Więc tedy jutro rano o wpół do
8-ej  będę tędy przechodził, a je­
żeli wszystko będzie jak należy, 
zapłacę dobrze: dwa fuuty, ze 
wzgięau ua pośpiech.

— Dobrze, proszę pana; spró­
buję wypełnić pańskie życze­
nie!

— Tu niema mowy o żad­
nych procach. Mozesz to zrobić 
l basta!

Zapakował swoje rzeczy w 
ręczną turuę, którą wyuubył z 
worka i odchodząc rzeki: 

— Więc tedy do widzenia, 
mości Fernandez. Zzbierz się za­
raz uo roboty i puzaż jutro ra­
no co umiesz. — Nasadził ua 
głowę pauainę i opuścił sklep 
fotografa.

Znalazłszy się na ulicy w stro­
ju tak loznym od ubrania, w 
którem uciekał, ogromnie się u- 
cieszył ze swojego sprytnego 
pomvs<u i z tak szczęśliwego 
przeprowadzenia swojego zamia­
ru.

— To byt pomysł prawdziwie 
genjalny! — mówił sam uo sie­
bie. — Żadna z mnogich raa A- 
shutora nie może iść w porów­
nanie z tem szczęśliwem na- 
tcnaiemem chwiiowem. Oprócz 
tego mam jeszcze coś dla mary. 
Ha! hal Z jaząż ona radością 
wpatrywać się będzie w te foto­
grafie, gdy je dostanie. Z tego 
lepsze, niz z wszystkiego innego 
poweźmie wyobrażanie o nie­
bezpieczeństwach, jakie dla niej 
pizwbyiem. Naturalnie, jutro uie 
omieszkam zniszczyć płyty — 
dodał z dumą. — To będzie 
stauowić koruuę całej tej n stu- 
rji, a gtupi Femaiuez uie oę- 
dzie mógł zmusić mme do je­
szcze jednej zmiaay nazwiska.

Zaprawdę, James, stałeś się prze- 
widu ącym, przebiegłym czlo- 
Wiesiem! Aha! arand Hoteli To 
wygląda na dość przyzwoitą go­
spodę. To rzeczywiście uajpo­
rządniejszy dom, jad w tem 
gnieździe widziałem. Wejdźmy 
tedy. Teraz przecie mogę się 
śmiało pokazać

U ica była teraz bardzo oży­
wiona, ale nikt nie troszczył się 
o idącego mą Carlestona. W ho­
telu także me zwrócił na siebie 
uwagi. Bo chociaż po odeisciu 
okrętu pocztowego na wschód 
większa część podróżnych żuka, 
zawsze jednak pozostaie parę 
przeiotoycn ptaków, zeoy obej­
rzeć siuueczue iii.aoto na brzegu 
pustyni.

W biurze hotelu młody pisarz 
wlcocznie wschodniego pocho­
dzenia zapisat jego nazwisko: 
John E. Garland z Londynu, nie 
pytając się wcale jak ten John 
E. Garland przyoyt do buezu. 
ęariestone zajął dwa pokoje i 
pod pozorem, ze ma listy do 
pisania, xaza< sobie podać obiad 
w numerze. Ze względu zaś na 
to, ze tylko toroę tęczuą miał ze 
sobą, oświadczył, ze nie tueba 
posyłać na dworzec po pakun.d, 

gdyż nazajutrz zrana odjeżdża 
do Kairu.

Większa część tych rozporzą­
dzeń byta z góry umówiona. 
Carlestone chc>ał przybiać jakieś 
bardzo rozpowszechnione nazwi­
sko, Schulze albo Schmidt, ale 
mu to Ashutor odradził, gdyż 
właśnie przy pościgu za jakimś 
zbiegiem Schmidtowie i Schulzo­
wie budzą największe podejrze­
nie. Niezwykłe nazwisko muiej 
zwraca uwagi, aniżeli takie, któ­
re utopienie indywidualności w 
masie ma ua celu. Ashutor za­
bronił mu też jadać w ie»taura­
cji, gdzie po przywdzianiu euro- 
pejSzi.gu stroju, mógł być przez 
jakiego znajomego z Indyj po­
znany. Zakazał mu też wymie­
niać prawuziwe miejsce swego 
przeznaczenia* Aleksanarję, gdyż 
zbieg winien swoim nieprzyja­
ciołom odjąć wszelką możność 
wpadnięcia na swój siad choć­
by go nawet m.eli za umarłego i 
choćby się czuł zupełnie bez­
piecznym.

Gdy wieczorem, siedząc w 
swoim podoju us.yszai cariesto- 
ne wesoły gwar pod sobą, w po­
kojach guścmiiych, ma. wielką 
ochotę zejść na dół, ale przy-



® ___________

Graz wezwano czloń- 
. ,’ y stowarzyszenia do energi- 
: .'■■injśzcąo' współdziałania z prze- 
:iwadzónym 'prz-z rząd progra­
mem' naprawy skarbu i do-pra- 
. ■ w ’ towamsiwie przyjaciół 
skarbu.’.

Wkońcu prtyięto do w’ar!omń- 
ści sprawozdanie oraz informacje 
prezydium zarzadu w sprąw’e 
egzaminów urzędników i stabili- 
7-;cji, zwrotu za wpisy szkolne 
dzieci urzędników* za drugie pół­
rocze 1923/24 i w sprawie okól­
ników p. ministra skarbu, doty­
czących zasady wypłaty pensji 1 
marca r. b. oraz przeprowadzono 
dyskusję w sprawach aktualnych, 
poruszonych przez delegatów z 
Poznania, Wilna i Łucka.

Ze Śląska.
Autonomia województwa 

śląskiego zapewniona W tych 
dniach odbyły się w Warszawie 
narady przedstawicieli rządu z 
delegacja sejmu śląskiego. Nara­
dy le miały charakter informacyj- 
ny. Chodziio o kompetencje scj- 
i„u śląskiego i inne dotąd nie­
wyjaśnione sprawy, związane ze 
sposobem postępowania m ędzy 
Katowicami a Warszawą. Poro­
zumiano się ostatecznie co do 
rozciągnięta na województo ślą­
skie tts awy o podatku dochodo­
wym i podatku majątkowym, na­
tomiast nie zdołano sprawy sa­
nacji finansów gminnych ną Ślą­
sku.

W toku obrad stwierdzono, źe 
;?.ąd centralny respektuje statut 
autonomiczny dla województwa 
śląskiego, że jednak, 'ażeby wszy­
stkie kwes'e odrazu postawić la- 
sno, sejm śląski w myśl art. 5 
statutu organicznego powinien 
wypracować i uchwalić ustawę 
o wewnętrznej konstytucji woje­
wództwa. Wtedy dopiero rząd 
centralny, w myśl tego samego 
artykuiu’ wystąpi z ustawą regu­
lującą kompetencje sejmu śią- 
skiego w dziedzinie finansów.

Nie będzie zniżki cen wę­
gla. Donosiliśmy wczoraj, że na 
.Konferencji ministra pracy i mi- 
uistra cl a handlu i przemysłu z 
prieasUwicielami śląskich orga­
nizacji roboiniczych, ministrowie 
nrzyrwkłi postarać się o dalszą 
2o-proc. zniżkę cen węgła. Wia­
domość ta nie jest ścisła. Wła­

ściciele koo?k>! slaskich ule ino- 
gą narazie zgodzić się dalszą 
zniżkę z powodu bardzo ciężkie­
go położenia przemysł węglo­
wego, który obecnie przechodzi 
najcięższy kryzyi zapewniają, 
że ceny mnfą óbnjżyć o 2<i proc, 
jedynie pod warunkom, że p»aće 
zostaną zredukowane o 3o proc., 
a podat-k węglowy całkiem zo­
stanie- zniesiońyi

Zjazd związków właścicie­
li domow. Kiui. Hucie tłdpył 
się zjazd delegatów związków 
w.aścicieli domów i gruaiów.

Zjawili się .deiegaci 62 zwią­
zków z Wizy&taich stiou woje­
wództwa śląskiego. Przyjęto-re- 
zoluc ę, wzywająca rząd .do znie­
sienia ustawy o ochronie lokato­
rów, tak, aby właściciele dowol­
nie rozporządzać inogli mieszka­
niami. W innej rezolucji żądąpo 
zaprowadzenia przedwojennych 
czynszów mieszkaniowych, celem 
ożywieuu ruchu budowlanego.

Skandaliczna afera. Katowi­
cka polięjś kryminalna areszto- 
wab za, ró4ne oszustwa rzeko­
mego „kur>ca* Emontza z Król. 
Huty. Policja ossarźa Einontza o 
sprzeniewierzenie w.ękśzvch sum, 
które przywłaszczył sobie jako 
przewodniczący, miejskiego urzę­
du zbiórki pieniędzy dla ubogich. 
Emontzprzyznał. się sam, że 
sprzeniewierzy! 1 miliard, mówi 
się jednak ,jo 5 miliardach. Za- 
dziwiaiącytn jest też fakt, źe Ei 
należał do miejskiego urzędu 
mieszKamowego.

N i’ c i a k i e ni u Klrsćhbaumowi 
przydz clił mieszkanie za łapó­
wkę 7o milionów mk. Dziwią 
się wszyscy,' źe tak odpo.#ie-‘ 
dziahie startowisko powierzono 
człowiekowi, karanemu już 22 
razy, raz nawet-ki.kJetniem do­
mem karnym.

Zastużom kara. Pewien rze­
źni* z w. Hhuiików odpowia­
dał nrzed sąd^m w Król. ihcie 
za ciężsą obtazę doiiCji, a spe- 
c alme komisarza Bulli, którego 
obraził słowami: „precz z policią 
polską; to są chachary i gółda- 
ny. J ‘l jeden. Komisarz spateował 
swoje manatki a drugi wnet za 
nim poleci*. Prokurator zażądał 
dla oskażonego 1 miesiąca wię­
zienia, sąd jejnazźe poszedł da­
lej i skaza! go na 6 tygodni 
więzienia. Zaznaczyć należy, że 
ów' „kulturttager" pruski już był 
14 razy karany.

Nieszczęśliwe wypadki. Pe­
wien roouiuiic kolejowy zajęty

był na dworcu w Katowicach 
zmiataniem śa.egu z szvu, przy- 
czen nie ua czas usuuąi się z to­
ru, prztd^adjeżdża ącą lokomo­
tywa, któia wlokła go kawałek 
z sobą. Nieostrożny robotnik od­
niósł liczne, ale me niebezpiecz­
ne rany na giowte.

— Między Zawbdz’em a Szo­
pienicami kolej wa»kóforowa na­
jechała na sanki; które, zdruzgo­
tała a koń doznał lekkich okale­
czeń, podczas gdy pasażerom nic 
się nie stało.

— W Dąbrówce najechał Do­
ciąg osobowy na furmankę, wła­
śnie przejeżdżającą przez tor ko­
lejowy. Lokomotywa odrzuefia 
wóz na bok i zatWa oba konie. 
Woźnica wyszedł bez szwanku. 
Winę pokosi kolei, gdyż barjera 

‘W była zamknięta. ,r— «
Z kraju.

Warszawa. Onegdaj wie­
czorem w. znanym (ai.ters.alu przy 
ulicy Trębackiej .wy buchl pożar, 
Który w jednej chwili objął za­
pasy siana, sfomy i koniczyny, 
wyrządzane szkody na przeszło 
50 >miliardów..
, Niebezpieczeństwo zagrażało 

inwentarzowi koń-kićmu. ale ten 
zdołano na czas ^wyprowadzić

\v niemątęm niebezpieczeń­
stwie, znalazł się również sąsia­
dujący z tattersaleni hotel An­
gielski.

Nad ugaszeniem i zlokalizowa­
niem pożaru pracowały dziein’e 
trzy oddziały straży ogniowej, 
którym też udało sie okoio go­
dziny 9 ej ryieczorem położjć 
koniec szflęiącbmu żywiołowi.

. Pożar wywołał wielkie zbie­
gowisko i Dtzez czas ti wania 
akcji ratunkowej przerwał komu- 
nikacię tramwajową na liniach, 
przechodzących przez ul. Trę­
backą.

Kraków. Budowę olbrzymie­
go gmacnii Kliniki ginekologicz­
nej przy, ul Kopernika w Krako­
wie wstrzymano z powodu bra­
ku kredytów. Jest rzeczą zrozu­
miałą, że bez pieuiędzy budo­
wać nie można, ale na zabez­
pieczenie zuzyiego już na budo­
wę materiału należy bezwarun­
kowo wyasygnować pieniądze, 
aby skarb nie poniósł ogromnych 
strat. Gmach kliniki jest dopro­
wadzony do planowej wysoko­
ści, ale poKiyty jest dachem tyl­

ko na malej przestrzeni; dalsze 
jego części pokrywa wierzba da­
chowa, nawet tymczasowo nie 
oszalowana. Śnieg i deszcz pa­
da do wnętrza przez dach i przez 
otwory okienne i oczywiście bel­
kowania sufitowe i mury Ulegają 
zniszczeniu.

— Magistrat podaję do. wia­
domości, źe z dniem 24 b. m< 
obniżoną została cena obiadu u- 
rzędowego z 800,000 na 600,000 
marek. Ceny wszystkich innych 
potraw równ'eż odpowiednio zo­
stały zniżone o 20 do 25 proc.

Lwów Afera Szpiegowska wy­
kryta w związku z aresztowa­
niem Olgi Bassarahowei, orybiera 
rozmiary niebywałej sensacji.

Oto iak sie okazuie Olga Bas- 
sarabowa stała na czele olbrzy­
miej organizacji szoiegowsk’ei, 
która sięgała swojemi mackami 
w naidalsze zakatki Rznlitej.

W rękach ^Bassarabowej znaj­
dowały się wszystkie nici orga­
nizacji, to też aresztowana, aby 
nie wydać w ręce policji wszyst­
kich swoich soólnlków i como- 
cników, dokonała samobóistwa.

Z łatwo zrozumiałych wzglę­
dów policja lwowska, nie tm’e 
jeszcze ze względu na tok śledz­
twa podać m’«zwvkle sensacyj­
nych szczegółów dn wiadomości 
ogółu. Nie można wątpić, że 0- 
gioszono rewelację poruszą żywo 
opinję nietvłko Polski, ale i ca­
łego świata.

Ciekawem jest w tej całej a- 
ferze stanowisko pewnej części 
Rusmów i prasy ruskiej. Zamiast 
wyprzeć się łączności ze szpie­
giem godzącym w bvt państwa, 
tuteisze szowinistyczne sfery ru­
skie, wyzyskują tragiczną śmierć 
Bassarabowej jako atut do no­
wych napaści na władze po1;k*e 
i urządzają uroczystą ms-ę ża­
łobną, połączoną z demonstracją. 
Nie wątpimy, źe władze nasze 
potrifią wystąpić energicznie 
przeciwko prowokacji szowini­
stów ruskich, zaangażowanych 
w woli apoteozowania kobiety- 
szp ega. .<

Gdańsk. Odbyło sfę walne_ 
zgromadzenie puisk. „Macierzy 
szKolnej" w Gdańsku. Ustępu­
jący zarząd Ziożyi sprawozdanie, 
stwierdzające, że gimnazjum pol­
skie w Gdańsku znajduje się na 
drodze stałego rozwoju. W ubie­
głym roku sprawozdawczym by­
ło w gimnazjum uczniów 199. 
W roku bieżącym jest już 281. 
Oko.‘o 2oo uczuiów, to jest oko- 

lo 7o procent stanowi młodzież 
gdańsko polska. Personel nau­
czycielski SKiada się z 12 osób 
OJ przyszłego roku szkolnego 
spodz’ewane jest znaczne po 
większeuie się liczby uczniów. 
Ze sprawozdania zarządu wyni­
ka, ze tok sprawozdawczy ze 
względów finansowych byt dia 
„Macierzy* niezwykle cięzici. 
Ciągły spadek kursu marki me- 
mtecKiej uniemożliwiał pokrycie 
wydatków. Dzięki wysiłkom za­
rządu, a przedewszystkiem ofiar­
ności personelu nauczycielskiego 
zdołano szczęśliwie przebrrąr 
czas krytyczny i zyskać po(l»L< 
wę do dahzej działalności.

Kino „Zaąłoha".
Dziś i dni następne! 

Największy szlagier świata. Wie; 
egzot, czuł fiłtn na tle przygód śuiu- 
Jycb jjodr&n ków w dżunglach Afty- 

„Rzeia Swietjcli tóiijii" 

w 7-miu nadzwyczajnych częściach

ANONS! A N O N '
Od pon edzłałku 3-go marca.

Wspaniale arcydzieło osnute 
tle wv Drawy sfottnegO podró 
ka STANLEYA w g<ąb wei 

nego czarnego lądu. 119- 6

SFIMS. Tylko 6 dni! gFi
O ! pon :e dzla’kn 25 do 2 wiąc

Wielki współczesny dramat w 6 
• a«tach p. t 
„S 4 HI U" 

podhrg nowieśd M. Arcvba$’- 
W roli jjlównef MiA-MAKa

Anons! Wkrótce 
.DEMON C Y K K l

PANIE i PANDWl
Pamiętajcie, ie firma: 

„Rekord" A. Urms 
Sosnowiec, Modrzejowska 

(dum Abramctyka) 
wykonywuje wszelkie roboty w ~ 
kres krawiectwa damsoego i <-■ 
skiego wc.todzące po cenach j<- 

najprzyssępn.e^szycu. !2.

pomniawszy sobie Ashutóra, po­
łożył się do łóżka.

bródki usypiające działały je­
szcze i itsuął niebawem.

Nazajutrz zrana wstał jakiś 0- 
ciężaiy i jakby zbity, zapewne 
wskutek wzruszeń, doznanych w 
dniach ostatnich. Teraz oie wie­
dział już naprawdę, czy rozsąd­
nie postąpu, kazawszy się foto­
grafować. . W tem usposobieniu 
nie byłby się bardzo gniewał, 
gdyby Fernauaez nie stawił się 
tia słowie; miałby przynajmniej 
na kim spęGztć swój zły humor. 
Gdy jeunaK pizyszeui uo skiepu, 
odbiui były gotowe, a nawet 
mimo pospiechu w ich wyson- 
cztuiu-, wcaje; uobre.

— Ale tylko tuzin ich zrobi­
łeś? — taniał.

-— Tak,' proszę pana,- ale mo­
gę ich jeszcze kha3 cziśiaj ■ zrb» 
oić 1 prze&rdć panu poi.tą.

— Nie, dziękuję — brzmiala 
krótka oapoWtedz.

A mozppy powiększenie?... 
Niech pan raczy zobaczyć tatn 
M ścianie, ja bardzo iadnie ta­
kie rzeczy robię.

foz uo ojabła z twójemi 
Powiększeniami 1 — odrzekł car- 
'Cstotje tak osuo, że angielski 

hmdus o maio się nie pizewio- 
cił ze strachu, i podczas całej 
r0zmowv nie' ośm elił się po­
wiedzieć. że on już na spekula­
cję źrebił wielką kopię, którą 
tylko wyretuszować trzeoa było.
— Oprócz tego chcę mieć płytę; 
daj ją tutaj! — rozuazywał an­
glik.

Fernandez wykonał rozkaz w 
milczeniu 1 ze smutkiem patrzeć 
rnusiał, jak Carlestone rozbił ua 

kawałki płytę, tak samo, jak 
tamte trzy wczoraj. L pokorą 
przyjął dwie sztuki zł<ta, które 
mu anghk rzucił na stół, nie żą­
dając pokwitowania. Dia pokry­
cia swego pomieszania, podczas 
gdy pooróżny chował fotografie 
iio kieszeni, -odważył się zapy­
tać:

— A ' kiedy pan przyjedzie 
znowu.do Suezu?

— Mam nadzieje, źe nigdy
— odrzekł .jeszcze szCisiko Cui- 
lestonc, ale mebawem zawsty­
dził się sani sv.ęj gburówaio.sci 
; rzekł aprzcjm.ujSzyni, JUZ 10- 
netn:

— Bądź zdrów, panie ‘'Fer­
nandez! Fotografia r.7Ó;a 
UJitał'

Tego też przekonania by! i 

sam Fernanuez. Gdy więc sam 
pozostał, pćszedi erem prędzej do 
swojej pracowni i wpatrując się 
w ouuucone z taicą pogardą 
„powiększenie", westchnął z głę­
bi serca:

— Ach! ten pan byiby z pew­
nością zapiactł jeszcće dwa su­
tereny, gdyby się oyi raczył po­
fatygować i zobaczył ten swój 
wizerunek.

Carlestonowi starczyło w sam 
raz czasu na zaoranie torby z 
hotelu i udanie się ua dworzec, 
T utaj zastał wszystkie tańsze 
klasy zajęte przez krajowców 
czyn „negiów“, jók pogarahw.e 
tubylców nazywał. Du byi praw­
dopodobnie jedynym pasażerem, 
który pierwszą kiioą ku póiuoćy 
pdjeżdiał. .

Ashutor radził mu, źń>y wziął 
bilet ao Kairu, .a w izmalji nowy 
uo AieKsandrji- Ale Carlestonowi, 
w ooeonttn. jego usposobień.u, 
ostroz+nósć . ta wydała się zby­
teczna; Kupa zatem bilet wprost 
uo. ?.icKsahdrji i-wsiani du od- 
dz.a.u dla palących.

Gdy pTZybyt 00 Aleksan 'pi, 
by-.a juz ósmir godzina wieczo­
rem, do Fneoracego więc pójść 
nie wypadało. Rozkazał tedy do­

rożkarzowi jechać do naileos-e- 
go w mieście hotelu. Mfody ,a- 
rao, o ostrych rvsach, zrozumiał 
rozkaz i zawiózł go nrzed gmach, 
wyeiądaiący jak pa ac. Car>esto- 
ne zapomniał w lei Ćfiwili, że 
miał na sob’e strój podróżny i 
zaicurzone obuwie, a zacnego 
bagażu nie posiadał; za pomn a! 
tez, że nieograniczone zaufanie 
do saiuba w m arę posuwania 
Się ku zachodowi ma'eie. Sexre- 
Urz, blady, czupurny miod^fran- 
cuz spojrzał na mego przez ra­
mię 1 zażąoał napuód zapłaty. 
Zadanie to, lubo uczynione grzecz­
nie,’ oorażbo jedna* Cattestoua; 
aie me miał wyouru i rnusiał 
zadość uczynić 2ąuaniu, \V>pa- 
oes ten jedna* przypomniał mu, 
że powinien Koniecznie uzupeł­
nić swo,ą gardetobę. i iuąv na 
gorę, posiali uwił uczynić to ja*- 
uaipi^uztij.

Gdy przybył do wskazanego 
mu pukuju, uiwurz>l swoją loioę 
podłużną, wyjął z mej szCzoiki 
1 myd.u, > pizćdewszystzietn u- 
Iliyi się I- SJ-4-i.e swoje oczyścił. 
i'vicin zsztdrna da* i udai się 
ao pi,ułisMtgo bazaru, w któr-.m, 
ja* ó przechodząc zauważył; 
mu na b,.o dostać wszelkich, po­

dróżnych przyborów. Tutaj 
kupi wszystko, czego mu 1 
zie bvło putrzeba.

Tymczasem sekretarz, ki 
ciekawość i podejizeme c 
cuuuuziemiec, SKOizystal . 
zj., poszedł na górę i pr 
nąi jego pa*uue*. ł^irdut z 
sci w.eib.ądziei, turban i s 
ły, to było wszystko! Frant
s.upiął. Wróciwszy ua sw ; 
nowisko, opowiedział wszy, 
starszemu Kelnerowi, łiuin. 
swojemu.

Gdy p. James Howard z 
werpooiu — Ashutor dur: 
mu, żeby na każdej stacji 
mai nazwsko — pojawi! 
znów w hote u i kolacię do 
m.-ru zamiwtł, bvł przedm 
żywego zaięcia ca ej s.użoy 
telowej. Kiedy przechodzi 
za mm u*rad*owe spjjr. 
a p t.-m zawiązała się oży. 
rozprawa nad tem, czy or. 
aete/.tywem, czy zb'ej»iem 
szpiegiem, podrożu-ącym w? 
tramu jednem słowem. Carlt- 
ne zwróci! na siebie podejrz; 
uwagę, nie wiedząc o tem 1 
chleo.aiąc sobie, że niezmiei 
rozsądnie a nawet chyirze 
stępuje. O. G. i.
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Sosnowiec, 28 lutego.

Niasłychana nędza, panoszaca 
się w Zagłębiu, dzięki przesile­
niu gospodarczemu zmusza nas 
do przyiścia z pomocą skutecz­
na I szvoką dzieciom, których 
rudzicom zabrakło chleba.

Ludzie donrej woli i serc czu- 
ćch na n’edc1e driatek utwo-zAi 
komitet p. n. .Chleb dla głod­
nych* i obmvśhją sposoby wal­
ki ze złem Obrady takie odby­
ły się ontgdaj na plebanii pcd 
przewodnictwem ks. szambelaoa 
Plenkiewicza,

Ooecnych było kilkadziesiąt 
pań, przeważnie człon k ń naro­
dowej organizacji kobiet, oraz 
3 przedstawicieli kobiet.

Tematem obrsd była sprawa 
tygodnia p. n. „Chleb głodnym 
dzieciom", który rozpocznie się 
w pouiedz a tk dn a 3 marca i 
trwzć będzie do niedziel', dnia 9 
marca włącznie. Techniczne tru­
dności pierza się na każdym 
kroku, bras jest b -wiem należy­
tej organizacji, która by pozwoli­
ła wyzyskać wszystkie możbwe 
dropi, rrowadzące do celu. Ale 
przv dyskusn okazaio się, że 
przybyte na zebranie osoby, wy­
kazują tyle Oobicj woli i niekła­
manego zapału do ofiarnej pracy, 
iż z ws/eUą pewnością można 
się spodziewać obttego plonu.

W pierwszym rzędzie przed­
stawić eie rzemieślników (delega­
ci tow. rzemieślniczego) zapewni­
li, iż zarówno majstrowie, jak i 
czeladź wszystkich cechów bez­
względnie, iiozą ofiary wedle sit 
i możności. Pizeustawiciei ce­
chu piekarzy przyrzekł of-ary w 
naturze a za tym przykładem 
pójdą zapewne znamię ze swej 
ofiarności rzeżnicy. Co do kup­
ców to o icb dobrej woli nikt 
nie wątoi.

Po tych oświadczeniach, które 
wlały otuchę do be<c uczestników 
przystąoiono do omów.ęma tech­
nicznej strony kwesty tygodnio­
wej i powołano opiekunki dziel­
nicowe, które zajmą się kazoa w 
swej dzielnicy ‘zorganizowaniem 
.tygodnia" i zaproszeniem do 
pomocy pań i panów.

W numerze jutrzeiszym zamie­
ścimy listę opiekuueii oraz po­
dział miasta na dzielnice, dzś 
zaś kończymy to krótkie spra­
wozdanie, zaznaczając, iż wszy­
stkie niemal obecue na zebraniu 
panie oświadczyły gotowość ży­
wienia I lub 2 dzieci prawdzi­
wie biednych.

Organizację tej braterskiej po­
mocy ludziom, znatduiącym .się 
chwilowo w ciężkiej sytuacji, o- 
mówimy obszernie w przyszłym 
(ygodniu obecnie bowiem lamy 
pisma musimy oddać całkowicie 
aa usługi „tygoduta*.

Chcielibyśmy to robić jaknaj- 
lepiei, by skłontó wszystkich, ale 
to wszysisiui oez wyjąihu do 
cf arnosci.\Chc elibyśmy, by je­
szcze przed rozpoczęciem „ty­
godnia" ną balach, wieczorkach 
i herbatkach pizypomn ano so­
bie o biedzie i łzach dziecięcych, 
co tak ooficte spływają z ócz 
tych mśiych ludzi, cierpiących 
bez wiuy.

Chcielibyśmy-.

.oiB filara mir 
i UPU

Onegoaj uuuyt się w magi­
stracie dąoruwsKim zebranie za­

proszonych osób cekm omówie­
nia spraw związanvch z prze­
prowadzeniem zbiórki na cel po­
wyższy.

Posiedzenie zagaiła przewod­
niczącą komisji opiekł społecznej 
przy magistracie, p. Grodzicka, j 
poczem odczytała odezwę mini-% 
sterium pracy i opieki społecznej 
w tej sprawie

Kończąc przemówienie, p. Gro- 
d7'rVa wv«ur'eła nroiekt abypłe- 
n’ad»e zebrane tia ten cel w Dą- 
hrnwe noszłv wyJacztliena uży-^ 
tek mieiscowych instytucji dobro- ?\ 
czynnych.

Na przewodniczącego zebrania 
zaproszono d-ra A. Piwowara, 
sekretarzował p. Dudziński.

Wszvstkie osoby. przemawtą- 
ią-e w spraw’** zorganizowania 
kom''o'u' przeorowadzenia zbiór­
ki. z<ro‘ini“ podkreślać *♦ wobec 
olbrzymich potrzeb miejscowych 
mieiscowych instytucji dobro­
czynnych, borvkaiacvch się z 
daeiemi niedoborami i groźbą 
zlikwidowania działalności, zbiór­
kę urządzić należy ’ecz uzyska­
ne tunausze przeznaczyć tylko 
na potrzeby wsoomnianych in­
stytucji utrzymujących się z o- 
fiatnoścł publiczne!

W tvm duchu nowzięto fet u- 
chwaie, abv urzadztó doraźną 
zbiórkę, jak również óbmyśleć 
źródła stałej pomocy przez do­
browolne opodatkowanie sie iak- 
najszerszych warstw ludności, jak 
to ma mieisce w innych miastach.

Sprawy te przekazano dn za­
łatwienia komisji opieki społecz­
nej z zas*r'e*eniem ił uchwała 
powv?sza oęazi? orzesiana do 
centralnego komitetu „chleb głod­
nym dzieciom" w Warszawie.

Ponieważ obecni uchwalili 
uznać się za komitet 
miejscowy, na przewodniczącego 
powołano dr. A Piwowara, ną 
sekretarza, p. Berbecicą. Zotórkę 
postanowiono przeprowadzić w 
nas'ępuiący sposób:

w ciąwu tygodnia, od dnia 16 
do 23 bmarca ma bić urządzo­
na zbiórka uliczna oraz w ko- 
ścelą prócz tego, kina mteisco- 
we maią bvć ooodatkowane, jak 
równ.ez urządzone inne przed­
sięwzięcia dochodowe w rodza­
ju przcusiaw.ema itairainego, łub 
podobnej imprezy.

Abv iaknajleptej przeprowadzić 
zamierzoną akcię, komitet ma 
prawo dokooptować potrzebną 
ilość osób.

Na zakończenie warto pod­
kreślić, iż na zebranie powyższe 
nie racz li pomimo wysłanych 
zaproszeń przyoyli przedstawi­
ciele związków zawodowych, 
którym bvć może, obojętny jest 
los tylu s.erol i bieduej dziatwy, 
znajdującej opiekę i pomoc w 
zakładach przemysłowych.

A pueucz w tej sprawie mo­
gliby oni nieiedno powiedzieć i 
podać skuteczne propozycje.

Bal os U«Granicy.
Obowiązki gospodyń i gospo­

darzy na balu w sali gimnazjum 
btaszyca w Sosnowcu w d. 1 
przyjęły na siebie następujące 
osoby:

Panie:
Górecka Władysława, 
Gallatówa Marja, 
Jankowska Ada.
Janiszewska Janina, 
Kowalska Janina, 
Kobylińska Jamna, 
Motisjorska Helena, 
Michaelowa Felicją 
Ostrowska Au na, 
Przedpełska Marja,

Sprawa preprowadzenla Hnji 
tramwajowej do Czeladzi nabra­
ła zasłużonego rozgłosu. W kwe­
stiach kierunku, w którym mają 
dążyć tramwaie, zastrzegły sobie 
głos ciała samorządowe. Czeladź 
mWa do wyboru 2 linie: albo 
Czegóż—Będzin, albo Czeladź— 
Sosnowiec.

Ogólne zainteresowanie Za­
głębia tą sprawą tłumacz* się 
tvm źe z iednei strony zależało 
Będzinowi na przeprowadzeniu 
linii do Czeladzi, a stamtad do 
Bytomia. bo z nim wiąże kupców 
będzińskich dużo interesów han- 
di^wych. z drugiei zaś strony 
nve*zkań<:v P'»cV6w MHnwłą 
Saturna kategorycznie domagali 
się linii Czeladź—Sosnowiec, aoy 
w ten sposób zbliżyć się do 
większych środowisk ludzkich.

Na tem tle trwać od dłuższe­
go czasu tarcia między poszczę- 
gólnemi miejscowościami Za­
głębia

Ostatecznie w sprawie Unii 
tramwaiowei onegdaj zabrała 
głos rada m’eiska w Czeladzi 
Na posiedzeniu wtorkowem za-

Dziś Leaadra. 

jutro Romana op.

Wsch. słońca 6.41

Zach. , 4.59

Subskrypcja akcji banka 
polskiego. Bank kredytowy w 
Warszawie, oddział w Dąbrowie 
Górniczej przyjąt zapisy ua akcje 
banku polskiego od następują­
cych osóo; Kazimierza Srokow­
skiego. seler* tarza rady zjazdu, 
sztuk 5, Zygmunta Laubitza, głów­
nego buchaltera tej rady, sztuk 5, 
Przemysława Radzimińskiego, 
radcy prawnego rady zjazdu, 
sztuk 5, Władysława Wrzesiń­
skiego, sztuk 1, Bolesława Iwań­
skiego, kierownika oddziału rad. 
zjazdu, sztuk 5, Karol Falkow­
ski, kierownika oddzum r. zjazdu, 
sztuk 3, Rudolfiny Prokopownej, 
sztuk 2, Stanimawa Dudy s Łaą 
sztuk o, dr. Klaudiusza Lipskie­
go w Dąbrowie, sztuk 1, inż. 
Feliksa Zalewskiego, zawiadow­
cy kop. Hr. Renard, sztuk 2, Gu­
stawa Lewickiego, kierownika 
szkoły powszechnej w Dąbrowie, 
sztuk 2 i lana Kuca, kupca w 
Sławkowie, sztuk 1. Razem 37 
sztuk.

Pirszlowa Maria, 
Rychterowa Elżbieta^ 
Robakowska Wilhelmina, 
Rychiowska Marja, 
Trzcińska Alicją 
Tarska Maną
Urbańska Zofją 
Wols<a Zofią 
Węgrzynowska Czesławą 
Zeienayowa Janiną 
Zieleniewska Heleną om 
Zywnowa.

Panowie:
Pułk. Bloh Karot, 
Fortini Heuryą ; 
Górecki Bronisław? 
Gallot Józef
Jankowski Władysław, 
Janiszewski Eugenjusą

Kmita Józef, 
Kowalski, 
Kobyliński Eugeniusz* 
Monsiorski Wiktor, & 
Michael Artur
Nowakowi Tadeitż, 
Ostrowski Wac<aw, 
Osiowski Kazimierą 
Paszyc Stanisław, 
Przednełskł Józef, 
Pirszel Ludwik, 
Richter Zygmunt, 
Robakowski Stefan, 
Rychłowski Karol, 
Trzciński Aleksander. 
Węgrzynowski Marjan, 
Zelenay lózet 
dr. Zieleniewski, 
Żywno.

Sosnowiec, 28 lutego, 

pełnie s'usznle radni czeladzcy 
podkreślali w swvch nrtemówie- 
niach że nie Interes Będzina nie 
interes Sncnowcą ale jest ich 
obowiązkiem w pierwszym rzę­
dzie wziąć pod uwagę interes 
Czeladzi.

Interes czeladzłan w przepro­
wadzeniu linii Czeladź — Sosno­
wiec pod<reśitliśnv w artykule 
wtorkowym, Czeladź — to me 
tylko samo miasto Czeladź ale i 
mieszkańcy Saturna oraz Piasków.

Rozpatrując rzecz całą pod tym 
kątem widzenia rada mietska po 
długiej, bo dwugodzinnej dys^u- 
sii powzięła uchwałę w której 
domaga się, by przedewszyst<iem 
zostaa przeprowadzona Hnja 
tramwajowa z Czehdzi do So­
snowca Wyrażono jednocześnie 
życzenie, by hnja ta biegła szo­
są uogońską.

Wśród innych ważniejszych 
punktów obrad naieży zwrócić 
uwagę na uchwalenie wniosku 
magistratu w sprawie przystąpie­
nia Czeladzi do s.iółlći budowy 
wodociągów w Zagłębiu Dą­
browskim.

Kronika.
Kalendarzyk.

28
Onri!t

O czystość języka. Skutkiem 
ujawnienia nadużyć, wynikłych 
na kop „Paryż" przy wydawa­
niu deputatów węglowych, zarząd 
kooalni wywiesił na bramie ol­
brzymią tablicę, na której szcze­
gółowo podane > jest, w których 
godziuach wydawane będą świty 
na węgiel oraz sposób otrzymy­
wania i odwożenia tegoŁ

Informacje te zawierają praw- 
dopodoDaie ważne dla pracowni­
ków daną są jednakże wypisane 
takim językiem, iż dziwić się na­
leży, że tak poważne przedsię­
biorstwo powierzyło wymalowa­
nie taolicy jakiemuś w.ducznie 
węgrowi, polas bowiem takiego 
języka me używa. Ogłoszenie 
to winno być jaknajprędeej prze­
malowaną aby nie ośmieszało 
towarzystwa.

Zakup koni dla armii od 
hodowców i producentów. 
Starostwo będzińskie ogła­
sza że producenci i hodowcy 
kom mający takowe do zbycia, 
winni zgłaszać się bezpośrednio 
do komisj remontowej nr. 3 w 
Krakowie, należy zgłaszać prze­
de wszystkiem konie wierzchowe 
I artyleryjskie pod wskazanym 
adresem,przez coda się umknąć, 
zbędnego pośrednictwa handla­
rzy i umożliwi się zaopatrywanie 
armji w nonie w sposób najbar­
dziej odpowiadający celowi.

Szczegóły wyroku na ko­
munistów. «V u«upełuien>u wczo­
rajszej naszej wiaaoinosci o wy­
roku sądowym na 16 komuni- 

, stów, skazanych przez sąj okrę­
gowy w Sosnowcu, donosimy, 
że Dawid Baran <iewicz, jego brat 
Icek Hurza, Kameca, Jakób Ko- 
kotek, Stanisław W i ę c ł a w e k, 
Czesław Maliglówką Józef Tar­
gosz i Szaia Łączycki otrzymali 
karę po 2 lata ciężkiego więzie­
nia z pozbawieniem praw, Rubin 
Kiejzman, Stanisław Pluta po 2 
lata więzienia, zamieniającego 
dom poorawy z ograniczeniem 
graw. Herszek G'fli 1 Natan 

uchbtóder po półtora roku wię­
zienia Michał Nowiński i Szaja 
Mariela po rąku więzienia z za­
liczeniem aresztu prewencyjnego, 
Jan Płonka i Fiak po 6 miesię­
cy więzienna.

Kradzież w mieszkaniu p. 
Knake-Zawadzkie^o Onegdaj 
w południe po dorraniu klucza 
do mieszkania p. Knake Zawadz­
kiego, reżysera teatru sosnowie­
ckiego, zakradli s<ę złodzieje. 
Łupem ich stdła się część garde­
roby p. Z. wartości około 350 
miljonów mk. Wkrótce po skon- 
stat waniu kradzieży dano znać 
policji, której udało się tego sa­
mego dnia zat zytnać na ulicy 
Warszawskiej 2 Dodeirzanvch o- 
sobnłków. Są to: Jan i Ludwik 
bratfa Lubasowie. Frzv Lubasach 
znaleziono garderobę p. Knake- 
Zawadtkłego, którą zwrócono 
właścicielowi, samach zaśsoraw- 
ców kr<dzteży oddano w ręce 
władz sądowych.

Zabawa tanecznasokotstwiT 
W subetę dnia 1 marca r. b. 
w sali klubu Bieleckiego w So­
snowcu przy u«. Staś *.vca, stara­
niem zarządu 11 okręgu t-wa „So­
kół" dzielntóy krakowskiej, oraz 
gniazda sokolego „Sielce" odbę­
dzie oię z a o a w a taneczna. 
Wejście za zą r >sze iłami. Począ-, 
tek o godz. 9 ej wiccł Wszyscy 
członkowie „Sokoła" proszeni są 
o nailiczmejsze przebycie na za­
bawę.

Podwieczorek fatteerny. W 
niedzielę, dn. 2 marca r. b. (od 
godz. 4 PP. do 11 wiecz ) odbę­
dzie się pod^eczorek z tańcami 
w sad „Fiocadero" w oos iowcu, 
celem zasilenia fj.iduszu komite­
tu opieki nad domem niemowląt 
Fundusz teo służy jako pom^c 
doraźna i na po<rycie tych wy­
datków, których miejszi budżet
d. o. nie przewdu.ą W mu u- 
bieglym z zebranych funduszów 
skompletowano bielizny naczy­
nia, dokupywano sroatci odżyw­
cze, tale masło, cusiur, owocą 
kaszkę i L P- piacouo za lekar­
stwa i d. d. Ooecaie kasa komi­
tetu pusta, a o atrzeby domu zwię­
kszają się. gdyż dziect przyby­
wa. Do racionatnego odżywia­
nia i zaspokojenia piymnywaych 
potrzeb wicią oardzo wiele bra­
kują Każdy rozum ty członek 
wie, ile dobrych warunków mu­
si się złożvć na utrzymanie przy 
życiu niemowlęcia. A te niemo- 
wiąua bezdomne są słaoe, oer- 
dzo słabiutkie. One nie umieją 
się skarżyć, ze u<e otrzymały 
w porę odpowiedniego posueu 
i pomocy lekarskiej w uagłem 
zasłabnięciu, iub czystej bielizny 
na zmianę, ale umierają cicho, 
powiększaią grono aniołków, a 
jedno pociągnięcie pióra wycreśla 
je z liczby żyjących.

Nikt o tem me mówi, mało 
kogo ta śmierć wzruszy, a jednak 
to maleńkie życie łudzkią to 
przyszły obywatel polski, więc ra­
tować je musimy. Faprykacja 
aniołków wszak me jest naszym 
celem. Dziś, gdy kraj cmy pod­
jął wspólną akcię ratowania od 
zagłady dzieci polskich, mamy na­
dzieję, że i nasz apel nie prze­
brzmi bez echa i każdy w miarę 
możności przyczyni oię do zdo­
bycia środków materialnych tak 
bardzo na ten cel potrzeonych.

Wierzymy, że na podwieczor­
ku będzie rojno i gwarno i źe
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nikt nie opuści okazji m’łe?o 
spędzenia czasu i spełnienia do­
brego uczynku jednocześnie.

Cykl odczytów w Sosno- 
ęu. Dowiadujemy sie, że w dru- 
Kiei połowie marca (16, 17 i 18) 
zjeździe do Zagięma znany po- 
wieściopisarz i prezes związku 
literatów w Polsce. Juliusz Kadep- 
Ban< rowski i wygiost w Sosnow­
cu, Będzinie i Dąbrowie odczyty 
na temat: „Literatura we współ- 
czesnem życiu Polsk.

Na kwiecień zapowiedzieli 
swój przyjazd, pp.: Wacław Sie­
roszewski (Jaoonja i kultura 
wschodu a zachodu), Alfred Ko- 
nar-Nowicki (Miłość we współcze­
snej poezii polskiej i teatr współ­
czesny), Stefan Z°romski i dr. 
Szczerbeli (Medjumizm).

Wojewoda kielecki w Czę­
stochowie. W dniu wczorajszym 
przybył do Częstochowy woje­
woda kielecki B i I s k i, ce­
lem dokonania wizytacji miejsco­
wych urzędów państwowych.

O godz. 12-ej w pot. p. wo­
jewoda w gmachu poczty pań­
stwowej dOKona. oekoiacji orde­
rem „Polonia Restituta" naczelni­
ka technicznego telegrafów i te­
lefonów państwowych Rudoifa 
MiedziejewsSiego. składając na­
siennie gratulacje nowemu ka­
walerowi orderu. W uroczystości 
wzięli udział przedstawiciele 
władz miejscowych z starostą 
Kiihnem i prezesem rady miejskiej 
na czele vice - prezesem kra­
kowskiej dyrekcii inż. Gośclcki, 
naczelnik poczty Ciesiolkiewicz, 
oraz cały personel techniczny 
poczty miejscowej.

Z kasy chorych. W związku 
ze stagnacją w przemyśle. re­
dakcję dni pracy i łącznie z tem 
znaęznem zmnieiszen.em się fun­
duszy sosnowieckiej kasy cho­
rych, zarząd kasy wypowiedział 
od 1 marca b m. prace wszystkim 
swym1 urzędnikom. Zarządzenie 
to ma na celu zmurszenie 
kosztów administracji, która po­
chłania dotychczas niewspół­
miernie wielkie sumy.

Zabawa bankowców. W dn. 
1 marca o godz. 9 wieczorem, 
odbedzie się w Sosnowcu w sa­
li „Trocadero" zabawa taneczna 
bankowców, pod protektoratem 
pp. dyrektorów banków miejsco­
wych.

Zabawy bankowców ziednały 
sobie zalużoną „sławę" toteż 
należy się soodziewać, że i tym 
razem w sali „Trocadero" bawić 
się będą hucznie i ochoczo.

Podwyższenie cła na pa­
pier. Midisieijum przemysłu i 
handlu zatwierdziło uchwalę o 
podwyższeniu eta na papier za­
graniczny w jednolitej wysoko­
ści dla wszystkich gatunków pa­
pieru gazetowego, zeszytowego i 
książkowego (z zawartośc!ą ma­
sy drzewnej) 40 proc, cla nor­
malnego.

Uchwa’a podlega jeszcze za­
twierdzeniu m nisterjum skarbu.

W związku z tą uchwalą prze­
mysłowcy pap’ern’czy zobowią­
zali się nie podnoś ć crtt na pa­
pier kra owy, dopóki nie nasiąoi 
zwyżka cen węgla, robocizny i Ld.

Pokłady węgla kamienne­
go pod Częstochową W oko­
licy Koziegiow, na granicy pow. 
oędzmsKiego i częstochowskiego, 
w odległości 30 kilometrów od 
Częstochowy poszukiwana gór­
nicze w,kazaty węgiel brunatny 
na głębokości dwudziestu kiisu 
toetiów. Grubość rozległego po­
kładu wyuosi 1 mert i 15 cea- 
łMetrów.

Według prób, poczynionych na 
™eiscu przez Urząd Górniczy, 

jaukolwieK jest brunatny 
° J«onak gatunek jego należy do* 
“lepszy co. ,

Ootata za broń. Oplata za 
pozwolenie na posiadanie bioni 
wynosi 3.200.000 mk„ za Wyda­
nie pozwolenia na kartę łowie­
cką 6 8u0000 mk., a za wydane 
pozwolenie na kupno broni 500 
tys. Opłaty te winny być uisz­
czone w kasie skarbowej.

Pocieszający objaw. Dzięki 
uruchom eniu oiekarni współdziel- 
czych w B?dzin’ę i w Dąbrowie, 
miasta te oosiadaja nietyiko do­
stateczną ilość chieba, lecz, co 
waż^eisza, mają pieczywo pier­
wszorzędnej iakośei. piekarnie 
bowiem prywatne, maiąc do wy­
boru zamknięcie przedsiębiorstw 
lub zdrowa konkurencję, wybra­
ły to drugie i usiłują dobrocią 
pieczywa pobić piekarnie współ- 
dzielcze

Oczy wiście na to mogą sobie 
pozwolić jedynie przedsiębiorstwa 
większe, wszystkie zaś plekareń- 
ki małe skazane są na zagładę i 
obecnie już k'tka tych nor zosta­
ło zlikwidowanych

W>dzimy przeto, iż ziawisko, 
którego nie mogły pokonać wy­
siłki władz, znika samo, dzięki 
zdrowej Konkurencji.

Gwałtem chcą siedzieć w 
kozie. Od chwili wszczęcia pizez 
rząd uzdrawiania stosunków go­
spodarczo finansowych, nastąpił 
ogólny spadek cen, dochodzący 
w niektórych wypadkach du 40 
procent.

Jedynie tylko cena mięsa wo­
łowego pozosta‘a bez zmiany i 
dopiero w ostatnich czasach, gdy 
do Warszawy i Łodzi poczęto 
sprowadzać mięso zagraniczne, 
cena mięsa krajowego musia a 
siią konieczności spaść również 
u nas

Ponieważ do zagłębia nikt 
m'ęsa zagranicznego me sprowa­
dza, rzeżmcy na«* postanowili 
wyzyskać to i w Dąbrowie np. 
zwrócili się do magistratu z żą­
daniem poawyższ-nia cen.

Magistrat żąoame rzeczywiście 
to odrzycił, podkreślić jednaKże 
należy czelność tych chiem kió- 
r>m ciągle się zdaje, iz złote dia 
nich czasy nigdy się nie skończą

Zarząd straży ogniowej o- 
chotniczej w sosnowcu na za­
kończę te karnawału w dn u 1 
marca 1924 roku u-ządza zabawę 
taneczną na cel straży w s a I i 
polskich związków zawodowych 
na Pogoni ul. MarjacKa 1.

Początek o godz. 9 wieczorem. 
Wejście wyłącznie za zaprosze­
niami.

Śmierć pod kołami pocią­
gu. W puDnżu stacji Łazy z 
puc.ągu osobowego wypadł na 
linię ko.ejową 19 letni btau sław 
Biyła z Poręby. Bryła roztrza­
skał sobie głowę, wszuteg czego, 
zmaii na mielcu wypadku.

—- Na stacji w Strzemieszycach, 
podczas wsiadania do pociągu o- 
sobuwego, 15 letni Miecosiąw 
CeBielski z Olkusza, dostał się 
pod kola pociągu, które prawie 
że zmiażdżyły jego ciało, a Drze* 
ważn.e głowę i tułów. Nieszę- 
śliwy wyzionął ducha na miejscu.

Aresztowauie mordercy. 
Pobcja aresztowała w ub. ponie­
działek w Niegoworiicach nieia- 
kiego Mrówkę, który siekierą za­
mordował w lesie niegowonickim 
szwagra swego Jurczyka z Cią- 
go wic.

Morderstwo zostało wykryte w 
ten sposób, pomeważ morderca 
pożyczy! sieaiery od sąsiadów w 
Ciągowicach i w ciągu kilku dni 
nie oddawał. Po zamordowaniu 
szwagra, morderca Mrów*a po­
zostawi! trupa w lesie przy dro­
dze. siekierę zaś zakopał w po­
bliżu miejsca zbrodni. Morderca 
przyznał się do zbrodni. Jako do­
wód znalezioną siekierę dołączo­
no do akt śledztwa. Mordercę 
osadzono w więzieniu.

Sukno powodowe w najlep­
szym gatunku poleca „Piast" — 
Sosnowiec. 1196

Pokąsanie. Na ul. A'e<a w 
Sosnowcu pies S‘an. Sapińskiego 
pokąsał Fdtksa Kucie,

Wesele z przeszkodami. 
Przy ul. Moniuszki nr w sos­
nowcu w m'eszkaniu Zyemunto- 
wicza odbywa’o się w nocy we­
sele Na wesele to koniecznie 
chcieli najść siła 4 ej młodzieńcy, 
bę iący w stanie podc^nrelonrm.

Pomeważ goście weselni przy­
godnych gości me chcieli wpu­
ścić do sali na której odbywały 
się pląsv, rozgniewam młodzień­
cy wyważyli drzwi siłą Inter- 
wenjowara poleją. Awanturni­
ków pociągnięto do odpowiedzial­
ności sadowe.

Nagły zgon. We wsi My­
szkowie na ul cv zmarł nagle 64- 
letni żebrak Tomasz PikulskL 
Lekarz skonstatował śmieć z wy­
cieńczenia.

Węglarze. Za kradzież wę­
gla na aiacii w oirzemiesocach 
palicja aresztowała dwucn tam­
tejszych kolejarzy.

Amatorzy kur. Józrfe Ko­
nopczyńskie) w Czeladzi skra­
dziono 2 kury.

— i> ams.awowl S erpanow- 
skiemu w Grodźcu skradziono 6 
kur.

Z kina „Zacisza^
Nielaiciuuiad oąźę drogami, 
lecz prostą unją idę wciąż, 
i me dbam u to, czy dziś czy 
później ugryzie mnie zazdro­
ści wąz...

„Intryga i miłość* przechodzi 
wszystko to, co dotychczas wi­
dzieliśmy w Sosnowcu. Nieśmier­
telny Schiller i nieśmiertelne jego 
dzieło zaklęte w taśmę filmową, 
prowadzi nas na wyżyny wiel­
kiej poezji i przeżyć niecodzien­
nych.

Kradzieże. Władysławo­
wi Nieiepcow-, Sosnowiec Ki­
lińskiego 11 skradziuno garde­
robę wartości 35u tnilj. mk.

— Annie Rechnicowej w Bę­
dzinie skradziono bieliznę za 
52 milj. mk.

— Janowi Juszczykowi w Bę­
dzinie skradziono kozę wartości 
6o milj. mg.

— Kopelowi Drekslerowi w 
Gr^dźcu, skradziono biżuturj^ 
wartości 25 milj. mk.

Z teatru.
Ostatni raz „Złote runo" 

ukaże się dziś na naszej sceme. 
Ceny miejsc do połowy zniżone. 
Aoonameot ważny bezorocentowy.

Piątek — uroczyste przed­
stawienie. W aniu tym pod­
woje teatru otworzą się, a pu­
bliczność wkraczać będzie tut w 
progi teatru miejskiego. Fakt to 
doniosły dla zaSłęoian, gdyż 
przybytek Meloomeny z rąk pry­
watnych wiaścicieli przechodzi 
na wiasnosć miasta, co oaje 
gwaran.ję, że magistrat dołoży 
wszelkich starań, ażeby budynek 
ten stał się godną świą^nią 
sztuki. Dlo uczczenia tak ważne­
go momentu odbędzie się jutro 
w piątek uroczyste przedstawie­
nie o specjalnym programie. 
Przed rozpoczęciem przedstawie­
nia przemawiać będą przemówie­
nia: przedstawiciele m. Sosnow­
ca, komisji teatralnej, dyrekcji 
teatru i t p. —- poczem orkiestra 
wyguna suecialne utwory, a ar­
tyści odegrają „Pana Beneta* 
Al. hr. Frediy.

Zakończy przedstawienie blu- 
etka sceniczna: „Broń niewie­
ścia". W obu tych sztukacn bie- 
rze udział znaKomity nasz arty­
sta Stanisław KuaKe - Zawadzki.

Początek, godz. 8.30 wieuz.

TELEGRAMY.
(Przez telefon.)

Ustawa o ochronie lokatorów w sejmie
Warszawa, 27 lutego.

(Tel. w>. „Iskry*). Dziś od ra­
na sejm odbył dwa posiedzenia 
a w prterwie obradował senat.

Oba posiedzenia poświęcone 
były głosowaniu w sprawie u- 
stawy o ochronie najemców.

Wvn’ki dzfe’ejszego glosowa­
nia były następmące:

Do artykułu określającego lo­
kale, na które rozpowszechnia 
się u»tawę o ochronie lokatorów 
— włączone zostały i kinemato­
grafy.

Do art 3 przyjęto poprawkę, 
która pozwala na umowy dobro­
wolne. Do tej poorawki przy­
jęto drugą poprawkę ogranicza­
jącą te dobrowolne umowy do 
pomieszczeń ponad 3 pokoje.

Do artykułu 6, określającego 
wysokość komornego, poseł Perl 
z^.osil v.uius-k, aby przed przy­
stąpieniem do decyzji w tej 
spraw.e, rozaUzJgn«łć kwestję 
pouatcu od komornego na rzecz 
ssarbu

Ten formalny wniosek i inne 
głosowano imiennie. Wniosek 
pos-a Perła unaał większością 
170 przeciwko 166 glosom.

Nas.ępu.e sejm przystąpił do 
decydowania w sprawie wyso­
kości komornego.

Zgłoszono 38 poprawek,

Posiedzenie senatu.

Warszawa, 27 lutego.

(TeL wł. „Iskry"). Na dzisiej* 
szem posiedzeniu senatu odbyło 
się w przerwie między jednym a 
drugim posiedzeniu sejmu, zgod­
nie z uchwalą komisji regulami­
nowej, odizucono wnioski o wy­
danie sen. ku. Bolta i sen. Has- 
bącha.

Pozatem posiedzenie poświę­
cone było dyskusji nad interpe­
lacją w sprawie drożyzny węgla 
górnośląskiego.

Interpelację złożył i popierał 
senator Kowalczyk (zw. lud.-nar.).

Węgiel górnośląski jest coraz 
droższy, co wp>ywa na zaostrze­
nie kryzysu przem-siowego.

Interpelant domaga się, aby

Organizacja najwyższych władz 
wojskowych.

Warszawa, 27 lutego.
(Tel. wŁ „iskry"). Dowiaduje­

my się. że podczas ostatu.ej wi­
zyty prezydeuia Wojciechowskie­
go u marszałka seimu Rataja 
poruszono między innemi spra-

Z konwentu seniorów.
Warszawa, 27 lutego.

(Tel. wł. „Iskry"). Dziś rano 
odoył posadzenie konwent se­
niorów sejmu i postanowił je­
szcze w przeciągu bieżącego ty­
godnia za'«twić ustawę o ochro­
nie lokatorów, a następnie po-

Aunryka broni sią przed ucieczką Marta.
Waszvnstdh, 27 lutego.

(Tel. wł. „'skry"). W łzb‘e po­
słów toczyła się ciekawa dysku- 
sia nad projektem ustawy o po­
datku od tych spadków i posa­
gów, które prz/padaią europej- 
czyKom, zonatvm z amervKanka- 
mi. jeden z p-».uw domagał »i$

Wszystkie poprawki o obniżę 
nie Komornego upadły większo 
ścią 184 przeciwko 155 glosom

Artysut 6 uchwalony został z 
tem w redakcji komisji.

OJ dnia l kwietnia b. r. z 
m‘eszkanie I-pokojowe płacić s 
będz’e 5 proc, przedwojenneg 
komorneyo w złocie, za 2 i 
pokoje 10 pr., za 3 i więcej u 
bik»cii 15 or.

Artykuł 7 o opłacie świadczeń 
do czasu póki komorne nie b 
dzie wynosiło 100 proc, omai 
przedwojennych — uchvaloni i 
poprawką, powiększa«ącą świad 
czenia o rachunek ubezpieczeń « 
nieruchomości od ognia, ktorv 
będzie rozkładany na lokatorów.

Uchwalono również art. 8 o 
pow.ęsszaniu komornego co kwd: 
tal o 5 pr. aż do chwili wyrów 
naaia się z opłatami przedwu- 
jennemi.

Poprawki lewicy, aby utrzy 
mać wysokość komornego na 5J 
proc, zoatzły odrzucone.

Odr-ucono także poprawkę do 
aru 24 w sprawia 3j proc, po­
datku od komornego na rz.cz 
skat ou.

Ustawa o ochronie lokatorów 
została tedy w drugim czytaniu 
uchwalona. Trzec.e czytanie u- 
stawy odbędzie się w piątek..

dla dobra państwa wejrzał w tę 
sprawę.

Na Interoeladę odpowiedział 
minister przemysłu i hanuiu, p. 
K.edroń. Minister stwierd ił. że 
że istotnie węgiel górnośląski w 
ostatnich czasach podrożał ponad 
ceny zagraniczne. Rcąo stwier­
dził, że przedsiębiorstwa kopal 
niane na (1 Śląska są już obe 
cnie na granicy reniowości i przed 
sięwziął kroki, celem obniżenia 
cen węgla, pośrednicząc pum ę- 
dzy przemysłowcami a górnikami 
w sprawie obniżania plac robot­
niczych.

Na skutek oslągn'ętej zn’łkl 
plac robotniczych o 50 proc, zo 
stała zniżona i cena węgla.

Dyszusję w tej sprawie odło 
żono do następnego posiedzenia.

wę załatwienia w sefmle projektu 
ii»iawy o organizmu najwyższym 
w.adz wojszowych. Usiaioiio, że 
projekt ten będzie w ua.Jższym 
czasie złożony przez rząd do la 
ski marszałkowskiej i oezzwiu- 
cznie załatwiony przez sejm.

święcić jeszcze jedno on-Pedr^e 
ustawie o ubezpieczen acn od 
bezrobocia, poczem orace ulenum 
sejmu przerwane zostma na (o 
dni. aby dać możność Komisu 
budżetowej zakończyć prace uad 
preliminarzem budżetowym.

aby podateK ten wynosn yo pr. 
i oświadczył, że zrujnowani ary­
stokraci europejscy żerną się z 
m ijarderkami amcrykańskierm 
marno rawią ich maiątek a pot-m 
rozwodzą się z niemi. Wniosę^ 
radykalnego pusta odrzucam).
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Shflztwo w surawie natażyź w kómisarjasis 
do walki za spakulasją walutową.

Warszawa, 27 lutego.
(Te1. wt „lskrv“). śledztwo w 

sprawie nadużyć funkcjońarju-- 
szAw komisariatu do walki ze 
spekulacją walutową posuwa się.

udzo wolno naprzód. G.ówny

Echa sensacyjnej sprawy.
Warszawa, 27 lutego.

fTel. wł. „Iskry-). W tych dn. 
zmaha w Warszawie śp. Marja 
1 worsowska, jeden z głównych 
świadków sensacyjnego procesu 
p. ar Sadowskiej. Dziś na zarzą­
dzenie władz przeprowadzono w

Nowy komisarz generalny Rzplitej w Gdańsku,
Warszawa, 27 lutego.

(Teł wł. „Iskry”) Wczoraj wy­
jechał do Gdańska nowy komi­
sarz generalny Rzeczypospolitej 
p. Henryk btrasburger. Dziś na

„Chajrem" na „Volkszeitung“-
Warszawa, 27, lutego. wyklął organ bundowców „Vol- 

(Tel. wł. „Iskry"). Wśród ży- ksz teung1’ za to, źe gazetę tę 
4ów warszawskich budzi wielką sprzedawano w sobotę na ulicach 
sensację wiadomość, że rabinat

pugeuiusz Tomecki zgubił ka • 
bczternfnowegu urlopu, wyda 

przez kaorę zapasową ozręgowej. 
zak ad u gospoda.e^ego i aartę zwi.- 
z 4o pp. wydana nr. 1919. 1158-1
Sunis.aw Lewiński zgubił księżnę} 

wojskową r. 1893 wyd. przez pJ 
U Sosnuwiec^ 1163-1 '
Denezowi ®adystawowl smdzio- 

no ks ążW wojskową wyd przez 
PKU Będzin kartę zwolnił nia wydaną 
pt?ez 25 pp dowod osobisty wydany 
przez g.ninę P.aszzą i 165-1 
Iozel rize» zguou dowód osooisty 

wydany przez magistrat w O.kusze 
1105-1

Ąlter Teitteltaum w Stopnicy pow. 
** Buszo zgubił dowód osooisty. 

1190 2
Cladkuwski Władysław zgubii portfel 

z dowodem csob.stym wyd. przez 
gm. Zagórze p^w. będzi.i. H88-2 
Jagielski Antoni zguołt i.siążkę woj­

skową wyuaną przez PKU Będzin 
i paszport wydany p.zcz staiostwc 
będzińskie. 1lp8 2
Cz.ulik Antoni zgubił książkę woj- 

Skuwą wyuaną przez PaJ oosnu- 
wiec, kió.ą się u.ueważn. u 1197-2 
1)UvSo.ows*i ia.i z6ubii kartę woj- 
»» ssową wyuaną przez 1-KlJ Mie- 

Aitecitow. lżzl-3
wzulzynger Herszlik zgubir uozutuen- 

ty wuiszowe wjeane przez fncJ, 
Oi. -z. i uuwou osob.sty wyu. przez 
gm. Wolorom. 1-18-3
jjrosner lakoo zgubit l iążkę kasy
1 dn-ryui ..yuaną prze., owwarzy 
sze..ie „IV em;> . U19-2
Junan /.aricuia zgubił dokumenty 

wojskowe wyd. pi zez 24 p, p. w 
buui.me. Uló-3
^lanistaw Szlęka zgubił książką 

cu.euową, .uairatiarki i karlę‘po­
bytu wyd. p.zez kop. ,rfr, Kenara* 
Z12U-1 

ygmuntowi Kleczko ski adz.ono wy-
c.ąg z ksiąg lu—iosci wyd. przez 

g»*. Kuk.tiiu oz.dwucu&ic. 1249 l
^tefan M C.iaiowszi tai tę po-
M oyta wyu. przez Keiurd*

l-Ua l 
tA/itkowski Jan zgubił asi^eczkę 
•• wojskową wyd. przez o p. sa­

perów w Krazowie. 1210-3
Acnfjtiz |uutiud zgaoiła kartę po- 
** oytu wyd. przez kop. „w.kwr* 

/ 14H-1

Mgła „londyńska" w Warszawie.
Warszawa, 27 lutego.

(Teł. wł. „Iskry") Dziń od ra­
na zawisły nad Warszawa gęste 
tumany mgły. Panują także cie­
mności, że praca odbywa s i ę 
tylko.przy świetle. Instytut mete­

Przed decyzją sejmu w spra­
wie ochrony lokatorów.

Watszawa, 27 lutego.
(Tel wł. „Iskry"). Wobec spo­

dziewanego dziś W sejmie decy­
dującego glosowania w sprawię 
usawy o ochronie lokatorów, 
związek właścicieli nieruchomo­
ści rano rozrzucił w kuluarach 
sejmu odezwę z napisem: „dzi­
siaj wywłaszczą własność" miej­
ską jutro was wywłaszczą z zie­
mi, glosujcie przeciw paragrafom 
wywłaszczającym (§. 27 i 28).

Należy dodać, że ogólna licz­
ba poprawek do projektu usta­
wy o cchrome lokatorów, wyno­
si, weamg zestawienia biura sej­
mowego, 168.

Śnieżyca we Fltrencli.
Rzym, 27 lutego.

(Tel. wł. „Iskry"). Z Florencji 
donoszą, że spadły tam śniegi, 
jakich niepamiętają od lat kilku­
dziesięciu. Warstwa śnitgu wy­
nosi 18 cali. Ruch automobilowy 
i pocztowy został przerwany.

Malatek Forda.
Nowy York, 27 lutgo.

(Teł. wł „'skry"). Znany mil­
iarder amerykański Ford oświad 
czyi w jednej ze sw\ch mótf* 1 
a*itacyjnych, źe gdyby nawet 
piństwo dochoay jego opodat­
kowała w stosunku 99 pr. to 
ten jeden pozostały procent wy­
starczyłby mu zupełnie do życia 
na tej stopie, na jakiej żyje o- 
bceme.

Ciai»<enie loterii oafstwo- 
woi, 8 loteria, V klasa, 

15 Hn«i.
Warszawa, 27 lutego.

(Tel. wi. „Iskry"). Wygrana 
3ud milj. parna na nr. 2666, 

==*   z=-r>=—^=-==
2lWi (ffl Zittaijtł łrmrii tairtin ttó llraj 

1 Haberbusch i Schiele!

komendant policji państwowej nie 
wyznaczył jeszcze komisji dyscy­
plinarne! do rozpatrzenia zarzu­
tów, stawianych nadiroin. Wis- 
kowskiemu. Narazie śledztwo do­
tyczy tylko jego pomocntkow 

zakładzie medycyny sądowej ob­
dukcję zwłok Tworkowskiej, po­
nieważ istniało podejrzenie, że 
zosta a ona zatruta. Cbdukcja 
wykazała, że powodem śmierci 
śp. Tworkowskiej byia skleroza 
i kamienie żółciowe.

jego cześć odbył się w Gdańsko 
bankiet, wydany przez znanego 
ekonomistę, czloaka rady porto­
wej p. Hilchona.

orologiczny tłumaczy to zjawisko 
niezwykle ciężkimi mrozami w 
Rosji. Mgiy te, według informa­
cji tegoż instytutu nie grożą no- 
wemi opadami śnieżniemi.

45 milj—nr. 73867, 15 milj. — 
nr. 17685, 9 m:lj.—nr. 65741 i 
6 milj.—nr. 71145.

Pottoda na dziś.
Temperatura bez zmiany, za­

chmurzenie duże, miejscami 
mglisto i śnieg, wiatry słabe.

Giełda.
WALUTY. 
Warszawa. 27 lutego.

Dolary — 9.300.000.
Funty — 399JO.OOO.
Franki franc. — 392000. 
Franki szwaic. — I 610.000 
Liry włoskie — 4)2UUO 
Korony czes. — 264.100. 
Korony a ust — 131 
Bony zlot. — l-.4uJ.C00.

Frank wal. na 2811—LhOO.OuO.

GIEŁDA GDAŃSKA,
Gdańsk, 27 lutegc.

(Notowania w guldenach)
Dolary — 5 80.
1 miljon mkp. — 0,64.
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WY a ON UJE SZYBKO • 

FABRYKA SZYLDÓW • 
s.msi

KATOWICE •
Telefon 28Ó8. T183 »
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Kto chce kupić
materjał w odcinkach na ubrania męsicie, damskie we 
wszelkich deseniach i gatuakach oraz białe towary, to ■ 

• wary na pościel, fartuchy i t p. do

°|o taniej
niech zwróci się natychmiast listownie do firmy 

„UN1YERSAL" Skrzynka pocztowa Nr. 69 
podając dokładnie co pragnie nabyć. Odwrotną pocztą 
H52-2 przesyła się cenniki oraz próbki.

• •••••••••••••••a
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■AU II 
Kimimiu j| Mir s. i. »
ta Oublifiska Er. I. i*

BSZELKIE R8BBTY 1 ;5

©
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Wyrok w Imieniu Rzesiypospolitei Polskiej.
Sąd Pokoju w Żarkach du 31 października 1924 r. w slkadzie: 

sędzia pokoju M. Witkowski i ławnicy: Rajczyk i Radosz, rozpozna­
wał sprawą Jana Wyporskiego oskarżonego o nadmierne pobieranie 
cen za artykuły spożywcze i na zasadzie art. 19 32 ust. z do. 2.V1I 
192o r. poz. 449, postanawia: 1) Jana Wyporskiego, lat 38 rzeźni- 
ka Żarek, uznać winnym, że w m. sierpniu 1922 r. sprzedał funt 
słoniny za 800 marek, zamiast 48) 500 mk. i za takie podbijanie 
cen skazać go na 50 tvs. mk. grzywny, a w razie nieściągalności 
tej kary — 6 tygodni aresztu i oprócz tena 5 tys. mk. ooiaty sądo­
wej; 2) Na koszt Jana Wyporsktego og.o?ć króncą treść wyroku 

'w „Iskrzę" w Gońcu Częstocnowskim, oraz wywiesić na drzwiach 
jego sklepu na przeciąg 14 dni. Wyrok powyższy zatwierdzony jest 
przez sąd okręgowy w Sosnowcu i zasądzono 150 tys. mk. opłaty 
sądowej za dwie instancje.
1205 Za zgodność sxkref»rz sadu DUDA.

Wyrok w Imieniu Ęzestyjosnalitei Polskiej.
Sąd pokoju w Żarkach dnia 15 września 1922 przez sędziego 

pokoju M. Witkowskiego i ławników: Pikuly i Stodółkiewicza. roz­
poznawał 6prawę Władysława Poznańskiego, oskarżonego o podbi­
janie cen i na zasadzie art. 19, 32 ust. z dn. 2.7.1920 r, poz. 449, 
postanawia: 1) Władysława Poznańskiego, lat 26 rocznika z Żarek 
uznać winnym, źe dnia 11 sierpnia r.b. sprzedawał schab w cenie 
500 mk. za funt wag. ros. i za takie podbijanie cen skazać go na 
30 tys. mk. grzywny, a w razie nieściągalnośr i tej kary — trzy ty­
godnie aresztu 1 oprócz tego trzy tys. mk. kos: <ów sądowych 2)Któt- 
ką treść wyroku og osi ć w 2 dz!enmkach prywatnych na koszt ska­
zanego W. Poznańskiego i wywieść na drzwi uh jego mieszkania, 
lub domu od uncy. Wyrok powyższy zatwier izony jest przez sąd 
okręg wy w Sosnowcu dn. 7 grudnia 1923 r. i zasądzono 150 tys. 
mk. opłat sądowych za obie instancje.
1204 Za zgodność sekretarz sądu DUDA.

Poszukuje się do kupna 
fabryka na przestrzeni 
150-200 tys. łokci kw. z 
Imaynnainl głównie par­
terowymi przy rzece i 

linii koleiowej.
Plam pożądane.

Oferty: Biuro Informator— Warsza­
wa, MarszaUowsKa 99.

I
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liroDne ogłoszenia.

kupno i sprzedaż.
4 grosze

Cnrzedam sypialnię z powodu wy- 
jazau Oordzo tanio. Wiadomość: 

Grabowski óieice ul. Klimontowsza 
nr. 209 uum ~«,iyoarów. 1149-1 
Oiomany kozetki gobe^nowe pin- 

azowe no bp.<.vU-.iia U-że ku­
pię do skuban'a morskiej,
irawy sosnowiec Koi<ąUj« 10 parter

powóz okazyjnie solidnej roboty na 
* gumach, osiac h ohwuyut tosun 
„Victor a* do sorzj dania. Ezettowska 
23 portjer wskażę. 1247-3
F)o sprzedania leżaki fan‘nzvine, 2 
*■* garnitury salonowe, otomany dy­
wanowe i dywanikowe niedrogo. Za­
wad tapłce-sk’. li Aleja Nr. 31 Lappe 
w Częstocnow.e. 1174-3
Soriedant otomanę, kozetkę i matę-.

race. Sosnowiec ul. Koiłataja 10, 
oficyna II piętro. 12z4

Fosady i prace.
Zaofiarowane 4 erosze za wyraz.

Towarzystwa huta bankowa poszu­
kuje technika z praktyką odlewni; 

czą i ogoln-t faor/czną do zajęcia w 
biurze odlewni Oferty wraz z żrcioA 
rysem, wskazaniem poprzednich mie.se 
pracy i żądanego wynagrodź.nia, •

1151-1

Gospodyni potrzebna zaraz. Oferty' 
Dąbrowa, -Iskra" dla „Urzędnika'"' 

1079 .

t ■tie 3 erosze ca wvraz. j

Inteligentna ranna poszukuje posa- 
• dę do uzieci lub innej. Nowopo^oń 
ska 3 Słenk ew cza. 1153-1 
Ducha’ erka z praMyka bankową po 
*-* szuhuie posady. Zgłoszenia <i;> 
adm. ,Iski»* pod ,K. c." 1184 1
Ąsnirant fcrmlcu z dłuższa "rakty- 

ką poszukuje zajęcia Oferty do 
Iskry pod „Aspirant* 12o5-2

Lokale.
4 proszę za wyraz

Dokój do odsbnienta za zwrotem
* komornego. Wiaaotność: w Iskrz ? 

' 1208-1

Różne.
4 grosze za wy; z.

ITdziehm lekc i w zakresie Wa 
p ciu. Na szcz-gólnofć zasługu­

je język polski, francuski, niemiecki i 
angielski. W.aJoinjść, Sosnawiec-Po- 
gon ul. Zie.oiia lo. 1202-1
l~)n a ?4 bm. w Resu's’e zaafeziono 

rę-awiczki s-ornowe damsefe. 
Wiado.nusć „iskra* D .owa. 1.2) 
przyjmę krzesła do wyplatania Sc- 
* snuwiec, Kościelna tj. 1210 2

(Zgubione doKumenty.
3 „roszę za wyraz.

Redaktor W. MoMiocslct, >-wa Dtuia:s4ie i ^yda^dtCM „Kurier ćacnj&ii" S. A. D^blińsica I


